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Uchwały wiecu ludu polskiego 
pod Jasną Górą.

Czego pragnie lud nasz i czego domaga się od 
iR ządu Polskiego.

W niedzielę dii. 7 września, po nabo- 5) Żądamy, aby w wyższych urzędacn,

Haierówtia, siostra generała, pr 
ła oddając w gorących słowach czesc ciiwie wypełniają swe obowiązki, nawet 
Królowej Korony Polskiej, opowiedziała biją żołnierzy, jak to stwierdzają obecni 
c u d  Matk; Boskiej która dwoje dzieci z na wiecu. Żądamy, aby w ręce obce rue
Podlasia uchroniła od śmierci i znisz
czenia i wskazała na ten lud tak wielki, 
z pomocą którego my we wszystkich zar 
borach gnębieni, zmuszani do zaparcia 
się Wiary i Narodowości, nję dość żeśmy 
się tej świętej spuścizny Ojców nie wy
rzekli, lecz dziś wzmocnioną, spotęgo
waną przekazujemy Ją wolnym już dzie
ciom naszym. Odśpiewano „Rotę" t 
wiec zakończono uchwaleniem przez lud 
poniższej jednomyślnej rezolucji, która 
następnie - eczorem opatrzono wielu 
podpisami.

W spaniały b y ł widok tej jedności i je
dnomyślność:, której nie zakłócił ani je
den g łos przeciwny. Okrzyki na cześć 
gen. Hallera i siostry jego p. Anny Hal- 
lerówny zakończyły wiec.

Rezolucja, którą otrzymał ,, Kur jer Czę
stochowski" brzmi: /

Zebrany na wiecu w dniu 7 września 
1919 r. u stóp jasnej Góry lud z całej 
Polski, w liczbie około 200.000 osób, 
mianowicie: z Wielkopolski, Kujaw, Prus 
Mazowsza, Śląska, Małopolski, Litwy i 
Podlasia przyrzeka Najświętszej Matce 
Boskiej, że Wiary św. Katolickiej docho
wa i Ojczyźnie wiernie służyć będzie.

1) W tej myśli żąda od Wysokiego 
Sejmu ustanowienia w całej Polsce szko
ły  wyznaniowej chrześcijańskiej, dla dzie 
en chrześcijańskich, uwzględniając _ tym 
samym prawa dziatwy żydowskiej dp 
szkół jej wyznania.

2) W ydania wszystkich Ustaw Kon
stytucyjnych w duchu katolickim i pol
skim, i zawieszenia w sali O brad Sejmu 
Krzyża oraz obrazu Matki Boskiej w ce
lu wyrażania przekonań Narodu.

3) Sprężystego wykonywania wszyst
kich praw i ostrego karania przestępu- 
jących je, szczególniej paskarzy i zło
dziei. W tej jny.śji; żądamy usunięcia 
Straży, zwanej Policją Komunalną, gdyż 
straż ta w wielu stwierdzonych przez u- 
czestni-ków wiecu wypadkach pozwala na 
przemycanie zboża i innych towarów, 
wysyłanie ich nawet za granicę Polski. 
Gdy żandarmerja wojskowa  ̂zaareszto
w ała przemytników, ci bywali- wypusz
czani bezkarnie przez straż,.której zostali 
oddani, a  to wszak osłabia powagę woj- 
ski2,

4) Żądamy większego wykształcenia  
dzieci przynajmniej do 14-go roku życia,
obowiązkowo, pod zagrożeniem wysoką 
karą pieniężną, ściąganą przez władze 
administracyjne. Żądamy utwórz ;n*e je
szcze w tym raku takiej ilości szkól i 
klas, aby wszystkie dd ec i  pobierały na
ukę. Żądamy usunięcia nauczycielstwa 
bezwyznaniowego, pragniemy by dzieci 
uczyły się więcej rellgji i c z ę ś c ie j  przy
stępowały pod opieką szkoły do Sakra
mentów św.

* Nowe niebezpieczeństwo dla Polski.
W A R S Z A W A — Organ Bel we- Czesi nawiązali kontakt z Pe-

deru ..Gazeta Polska1,1’ donosi, z truszew iczem  i Denikinern. Cho
k # ł dobrze poinformowanych dzi ponowmu o t. zw. ..czeski
jak  twierdzi —  o w szczętej przez korytarz", a naw et o wsparcie
czechów  akcji zbrojnej, mającej zamiarów imperjalistyczuych S a -
na celu w yzyskanie  obecnego po- zonow a i innych, co do przyłą
łeżen ia  P olsk i.  t czenia  Galicji Wschodniej.

sprzedawano ziemi,, ra laSu, jak to w 
bieżącym' roku bywa, np. w Suwalskim,

6) Pragniemy połączenia wszystkich 
dzielnic Polski, żeby żadne z dzieci Pol
skich nie było  odtrącone pd Macierzy,, 
dlatego żądamy przyłączenia do Polski 
Ś ląsk a  Cieszyńskiego, wraz z Jabłonko
wem, Śląska Górnego, Gdańska, Orawy  
i Spiżu. Żądamy obsadzenia, natychimia 
s tow ego  Śląska, wojskami Hallera, któ
rych karność i uczciwość stwierdzamy,, 
gdyż nie możemy patrzeć na mękę na
szych braci, którzy tułają się, zmuszeni 
db  tego prześladowaniem, lub siedzą w 
więzieniach pruskich. Obiecujemy po- 
módz braciom Ślązakom, w  tym celu 
prosimy o zarządzenie zbierania skła
dek, w pieniądzach i pożywieniu, we 
wszystkich parafjach, a-le bezimiennie, 
gdyż się ludność boi podpisów (Za kwi- 
tarj uszami).

7) Pragniemy, by dotąd niespełnione 
śluby króla Jana Kazimierza zostahfcwy- 
konane, dlatego żądamy złożenia hołdu 
Najświętszej Marji Pannie w Jej stolicy. 
Częstochowie, przez Najjaśniejszą Rzecz 
pospolitą, a więc przez wszystkich Jej 
Przedstawicieli i powtórzenie tego ślu
bowania na Jasnej Górze, oraz Korono
wania Matki Boskiej na świecką Królową 
Polski, aby odtąd, w mysi życzenia gen. 
Hakera, wyrażonego w listach z tułaczki 
w grudniu 1918 r. tylko Regent sprawo
wał rządy w Jej imieniu i Jasnej Góry. 
by strzegła honorowa warta wojskowa.

8) Pragniemy zgody całego Narodu, 
wszystkich warstw jego, dlatego przy
rzekamy nie dopuszczać do walk partyj
nych, występujemy przeciwko słow om  
nienawiści, które padały w Sejmie, pra
gniemy przeprowadzić reformę agrarną 
prawnie, nie dla kastowej korzyści, ale 
d la  korzyści Ojczyzny, żądamy oJ przed 
staw iciai naszych w Sejmie, jako też od 
PP. Dziennikarzy wszystkich przekonań , 
aby postępowali w myśl naszych życzeń 
1 żeby doszło do jed(ności narodu, w 
którym nie masz ni*szlachty m chłopów, 
są tylko- Palący i- aby w myśl pragn ień  
Mickiewicza — Rząd nasz — „Naród 
dźwignął, uszczęśliwił, by Nim cały  świat 
zadziwił".

Z wyrazami hołdu dla Najjaśniejszej 
Rzeczpospolitej i Jej przedstawicieli: Na
czelnika Państwa, Prezydenta Ministrów 
i całego- Sejmu.

Następują liczne podpisy uczestników 
wiecu.

Wszystkie pisma polskie proszone u- 
przejmie w imię dobra Ojczyzny, a prze
drukowanie powyższych uchwał.

Wojna koalicji z Rumunją?
PARTZ— „Echo de Paris'1 donosi, iż przedsięwzięte poważne kroki, a w pier- 

Rads. najwyższa roswazała sprawy sto- wszym rzędzie zarwane s to ju itL v  dy 
sunków z Rumnnią. plomatycznych z Ramunją.

Dziennik ten twierdz , że mają być  —

„Liga narodów zapoczątkowaniem
nieskończonych wojen".

Z n a m ie n n e  u w a g i  p r z e c iw n ik a  Ligi n a r o d ó w
W dzienniku paryskim .,Ł‘Echo de Są to ci, którzy, gdyby to b jU  w ich 

Paris" z dnia 1 bm., który „Kurjer Cz.‘ mocy, wprowadziliby’ Amerykę w wir 
otrzymał wczoraj, wydrukowany został wojny jeszcze przed r. 1917. Francja 
list senatora amerykańskiego Alberta winna zdawać sobie sprawę z tego, że  
Bscona. Fala jednego z najgorętszych Liga narodów popierana jest przez te 
prierit nifeów traktatu pokojowego, a je- żywioły, które najdłużej się opierały wy- 
dnocześuie stronnika przymierza francu- powiedzeniu wojny i które przystały aa 
sliO-rmerykańskiego. Czyt&my w nim na- nią wbrew swemu przeto taniu. Liga  
itępulące uwagi: narodów, nie zabezpieczając bynajmniej

„Senatorowie, którzy dz ś zwalczają pokoju, będzie dla świata zaczątkiem 
Ligę narodów, są najgorętszymi przyja- nieskończonych wojen, 
ciólmi Francji już od sierpnia 1914 r.—  --------------

Rozpowszechniajcie „Kurjer Częstochowski*'.

T E L E G R AMY
K o m u n ik a t  n ie m ie c k i .

GLIWICE—Bisro Wollfa donosi z Gli
wic o sytuacji na Śląsku:

Niebtzpieczeistw* polskie w dalszym 
ciągu trwa. W slka ■/, bandytami odbywa 
się nadal. Powstańcy otrzymują broń 
z zewnątrz.

W Sosnowcu stwierdzono obecność 
1*00 cywilnych, podzielonych na kora- 
panje i uzbrojone w karabiny maszyno
we rosyjskie.

W  Koziegłowącb wzmomiono znacz
nie polaki pułk piechoty. Komendant 
*»riaji, stojącej załogą, Żąda od uchodź
ców, by wstępowali jako ochotnicy do 
nrruii Hallera.

W miejscowości Będzin — Czeladź—  
S o s n o w ie c  powstańcy -/ostali u z b io je m  
pr/ez polaków i wyćwiczeni przez efi- 
cerów poKkicb. Według pewnych wiado
mości, w powstaniu bierze udział okofo 
3500 górników.

H a c r t in g  z c s t a j « !
WROCŁAW— Wydział prasowy komi

sariatu państwowego śląskiego prostuje  
wiadomość o u stąp ien iu  Hoersinga.

H a lle r c z y k  s k a z a n y  p r z e z  
n ie m c ó w .

BYTOM —  Żołnierz armji Halle a, 
Urbaniak, który udał się do Ssiopienie 
po zakup papierosów podczas walk pow 
stańczych, skazany został ria 1 rok 9 
mies. więzienia p zez nadz*yczajiiy sąd 
wojenny w Bytomiu.

— ( o * —

Zmiany 
w  traktacie pokojowym .

HAG A —„New York H enld"  donosi, 
że senatorowie amerykańscy K o o i  i 
Lodge wykończyli swój projekt prawa 
o zmianie traktatu pokojowego i umoWy 
o Lidze narodów.

Zmiany te dotyczą głównie:
1) nienaruszalności zasady Monroego;
2) regulowania samodzielnego sprtw  

wewnętrznych;
3) prawo wypowiadania wojuy należy 

do senatu, w wypadltu więc takim rK  
strzyga nie rada L'gi narodów, lecz \-  
meryka.

„New York Merald" dud&ju, że o 
zmianie traktatu n>e może być mowy. — 
Wilson jest orzeciw wszelkim zmianom, 
gdyż ta wymagałaby odesłania ŁrafcUtu 
do Paryża. Prezydent spodziewa się, że 
większość senatu podzieli jego poglądy.

O g ło s z e n ie  
P a ń a to w y  U r zą d  W ę g lo w y

podaje do w iadomości sw ych odbiorców, że o ś 
dn ia  1 w rześnia r. b. węgiel ka  -denny z kop 
„F lo ra" obliczany będzie według n a s tęp u jący ch  

• c e n :
G ruby  K ostka 1 i 11 Mk. 118,00 —
O rzech  1 „ 112,00 —
O rzech  11 „ 104,50 —
O rzech Ul „ 97 50 —
P ospó lka  „ 83,00 —
Mia< „ 55,00 —
za l tonę franko  w agon kopalnia

Do cen pow yższych dolicza się ip  proc. 
poda tsu  kom unalnego,

Za w ęgiel z innych  kopalń obliczane będą 
c ny podane do w iadom ości w ogłoszeniu z 
d n ia  31 s ie rp n ia  r. b.

W arszaw a d. 6 w rześnia 1919 roku
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D Z I E Ń  P O L IT Y C Z N Y .
Kr*w górnoślązaków starczy za 

w szystk ie plebiscyty.
Prezes  Rady narodowej cieszyńskiej  

dyr. P ią tkow sk i powrócił z Paryża do 
Cieszyna.

„Dziennik Ciesz." og łasza  wywiad  
z d jr .  Piątkowskim o sytuacji polity
cznej:

Sprawa Galicji wschodniej —  ośw iad 
czył dyr. P iątkowski— osta ła  za łatw iona  
całkiem  peżytywnie. P o lsc e  przyznano  
mandat d* uregulowania tam stosunków
i spraw ow ania r»ąd«w.

Paląca kwestja  Górnsgo Śląska zna
lazła zrozumienie u konferencji pokojo
wej. Bratanie ludności śląskiej w yw o
łało na konferencji silne ‘wrażenie. P o 
ważni przedstawiciele koalicji, którzy 
zbliska przyjrzeli s ię  powstaniu i stosun
kom  na Górnym Ś ląsku  oświadczają, że 
urządzenie tam plebiscytu nie m a naj .  
mniejszego sensu, gdyż górnoślązaoy  
krwią swoją zadokumentowali, aż nazbyt 
wyraźnie, swój związek z Polską.

Wielkie arcydzieło duńskie!

AVE MARIA
Przepiękny dramat nastrojowy w 4-ch aktach, słynnej firmy „Nordiak” w  Kopenhadze. W r li głównej sława

. w szechświatowa

________ R I T A  S A C C H E T T O

I

Miłosn ofensywa
Nad prcgrami

Przewyborna farsa w 2-ch aktach, w wykonaniu arty
stów  duńskich w roli g łów nej ulubienica Kopenhagi Gudrun Houlberg

Wszędzie jednacy.
R ozkaz generała  Goltza.

KATOW ICE —  Z Mitawy donoszą do 
„Oberschi. Kuriera":

D owodzący generał hr. von Goltz  
wydał następujący rozkaz do p od w ład 
nych sobie wojsk:

W  dniu 25 sierpnia, w ieczorem , oko  
ło 200  żołnierzy niemieckich, będących  
w  służbie rosyjsk ej krążyło po mieście  
rabując, przyczym złupiono koszary ło
tew sk ie ,  dom misji angielskiej i chciano 
obrabować bank.

Główną sprężyną postępku t e g o  był 
rabunek. Podobne bezeceństwa tych ło 
trów rzucają cień na dobre imię n iem ców  
i rosjan.

W dalszym ciągu generał nakazuje  
strzelać do rabusiów.

M ają d o s y ć  w ojny.
BE RLIN— B uro W ullfa donosi z M i

tawy:
Rząd sow ietów  zw r ó u ł  s ię  do rządu 

estońskiego  z propozycją pokoju na za
sadzie uznania niepodległości państwa  
estońskiego.

Skutki reformy rolnej 
w Niemczech..

BERLIN —  Prasa berlińska donosi;  
Praktyka prawa o parcelacji z dnia 19 
lipca wykazała iż r o z d r o b n i e n i e  wieUieh  
majątków wpływa natychm iast na zmniej
szenie sią produkcji.  W łaśc ic ie le  ma
łych par eh nie oddają produkcji na u- 
żytek ogólny.

Obecnie przekonaao się jasno, ze 
planowa parcelacja dużych majątków  
grozi wygłodzeniem miast.

D z ia ła ln o ść  w y w ia d o w c z a  
p o la k ćw .

K A T O W IC E  —  „Oberschi. Kurier"  
donosi z Gdańska:

W ed łu g  wiadomości z Piły na froncie  
P iła— Toruń panuje ożywiona działalność  
wyw iadow cza ze stron* polskiej.

N a  południe od Torunia zauważono  
ściąganie większych oddziałów wojsk  
polskich.

J e s z c z e  je d n a  k om isja .
KATOWICE W najbliższym tygodniu  

przybędzie na Górny Śląsk jeszcze jedna  
komisja Koalicji celem zbadania położe
nia na Górnym Ś ląsku.

Jak topn eje niem ieckość  
Poznania.

N a  tyłach zamku w ilhelm ow skiego  
w Poznamu urządzono biuro m eldunkow e  
w którem władze polskie wydają prze
pustki na wyjazd do Niemiec.

1 codzień widzieć tam można pokaźay  
zastęp niemców, wyczekujących cierp li
wie chwili otrzymania pozwolenia po
wrotu do T aterhndu.

W y e ż d ż a j ą  przeważcie urzędnicy, a le  
nie wszyscy. Ci i owi przypominają s^- 
bie, że w ich żyłach płynie jakaś tam 
kropla krwi polskiej i z dnia ua dzień 
stają się  pniakami, a nawet, był i taki, 
co z dowodami w ręku, że dziad m acie
rzysty brał udział w p ow stia iu  68  roku 
domagał się  pozostawienia nie tylko w 
Doznaniu ale i na dotychczasowym urzę- 
dziPfc

Tak to dość szybko tepnieje n iem ie-  
ckość Poznańskiego.

Przegląd prasy.
W piotrkowskim ,,D z  i e n n i k u N a 

r o d o w y m "  w artykule „Bez butów" 
pisze p. F. D.

„Wojsko nasze jest bose; czy patrząc 
na bose nogi żołnierzy, maszerującycn 
przez miasto z nieodstępną piosnką na 
ustach, lub stojących na warcie, me 
drgnęliście, czy ból serdeczny nie ścisnął
w am  se rc a  a  rum ien iec  w sty d u  nie za
płonął na licach?

Jeżeli rząd nie jest w stanie podołać 
tylu rozbieżnym obowiązkom, pomóżmy 
mu, bo to nasz rząd, nasze wojsko. Daj
my żołnierzowi, co mu snę należy, nie 
tylko dlatego, że bosy żołnierz razi na
szą dumę narodową, ale godzi w podsta
wy naszego państwa. Bosy, obdarty i 
głodny żołnierz, to gleba podatna na 
bolszewiizm. to zarazem dezercja i de
moralizacja wojska.

Żołnierz nasz niema butów! Niema 
ich dziś, gdy grzeje opóźnione lato. Lecz 
co będzie w zimie, która zbliża się szyb
kimi kro kajmii? Czy bosy i obdarty ma on 
pełnić straż, nad Berezyną i Zbruczem. 
Czy zziębnięty it głodny ma pełnić od
powiedzialną służbę w kraju?

Wszystkie głowy nowhina opanować 
■ta myśl i powinna .zromc czyn. Niema 
czasu do stracenia.

„ M y ś l  N i e p o d l e g ł a "  w artykule 
„Myśl i ziemiańska" zamieszcza następu
jące uwagi A. Nieniojews kiego:

„Powstać musi wielkie stronnictwo zie
miańskie, nfe konserwatywne, gdyż ono 
nie powinno obarczać się żadnemi ser
witutami,, ani być ogniskiem, do którego 
każdy przystawiałby swój garnuszek, ale 
poprostu stronnictwo ziemiańskie, repre
zentujące interesy średniej własności i 
tych interesów ideę.

Jeżeli ziiemnaństwo nasze nie wyda z 
siebie talach ludzi sztandarowych’, jeżeli 
nie skupi się d o k o ła  nich, losy jego bę
dą przesądzone. Niechaj się nasze zie
mi,iaństwo nie pociesza wiarą, iż przyjdzie 
reakcja. Bo może przyjść reakcja, ale 
chłopska, kierowana przez swoich ludzi, 
mocnych a  bezceremonjałnych. A byłaby 
szkoda tej klasy społecznej, która do
tąd dostarcza nam dę miast ludzi najbar-

Wezwanie do walki z łapownictwem,
„Kurjsr Częstochowski" wzywa do wałki z łapów likami i tymi, którzy okrada

ją skarb Polski.
Rozkwita młode drzewo Polski, zapu

szcza korzenie w ziemię silnie, by go ni 
wichry żadne, ni burze nie zachwiały. 
Tysiącem gałęzi rozprzestrzenia się im
ponujące i grzeje w promiennych blas
kach słońca Wolności. Ogrodnikami, któ 
rzy  nad całością i rozkwitem tego drze
wa własnego czuwać winni, to my. Ale 
oto przedostały się już złe gady, które 
ryją pod korzeniami Państwa i powo
dują jego upadek.

Czyż może być gad gorszy od łapow- 
ctwa? Czyż może nas coś prędzej zni
szczyć niż łapownictwo? Wracają czasy 
imperjalizmu rosyjskiego i pruskiego?

Trzeba się więc wziąć do pracy rączo,, 
trzeba uzbroić się w odwagę i zagrać 
raz w otwarte karty, a dopniemy celu, 
zniszczymy zło; które niesiie nam tylko 
zgubę i zatratę.

Redakcja „Kujcra Częstochowskiego41 
zakasuje rękawy i rzuca łapownikom rę
kawicę w twarz do walki!

Sami jednak nic me zrobimy, nic, je
śli1 nie przyjdzie nam z pomocą ogół 
Częstpchowy i okolicy. Zwracamy się 
“Więc z  gorącą prośbą do obywateli, któ

rym dobra Polski na sercu leży, by o 
wszystk.ch wypadkach łapownictwa do- 
nossh natychmiast Redakcji „Kurjwa" z
podaniem faktów i świadków, a „Ku- 
rjer'^ nazwiska występców umieszczać 
będzie na czarnej liście łapowników i
bezpośrednio skieruje sprawę na wła
ściwe tory.

„Kurjer Częstochowski" będzie bez
względny, nigdy nie będzie się liczył ze 
stanowiskiem obwinionego, gdyż nieste
ty w mundurach urzędników polskich 
ch odzą niekiedy i udzie, którzy najmniej 
są tego warci.

Wymiatajmy śmiecie z sadyby naszej, 
bądźmy w porządku z naszem sumie
niem! Niech wszyscy solidarnie przyłą
czą się do akcji „Kurjera Częstochow
skiego"!

Wzywamy raz jeszcze do walki z ła
pownictwem. do wykrywania nadużyć! 
Dość narzekań! Obywatele, zdobądź
cie się wreszcie na odwagę cywilną i po
wiedzcie nam kto i gdzie wziął od Was 
łapówkę, kto popełnił nadużycie kosztem 
Skarbu młodego Państwa Polskiego.

oowitych dobrze wynagradzanych u-
r z ę d n ik ó w , a b y  w o ln i b y li o d  tro sk i o  b y
towanie, a  cały zasób energji i inteligen
cji mogli poświęcać służbie państwowej. 
Jeśli miarodajne czynniki tej prawdy nie 
zrozumieją, to lwia część rozporządzeń 
rządowych będzie pozostawać w krainie 
pobbżnych życzeń, a niezaradność i cha
os będą się tylko potęgować. Tande- 
ciarstwem, ogromnie zgubnem w skut
kach dla kraju,'jest licho płatny urzęd
nik państwowy, który zamienia się w 
pensmnarza biernego lub niebezpieczne- 
go sScodnika".

łódź si; budzi, a Częstochowa?
„Rozwój" łódzki donosi, że obecnie 

pracuje już w fabrykach uruchomionych 
w Łodzi; około 10 do 12 tysięcy robotni
ków. Samych robotników fabrycznych, 
pracujących uprzednio w przemyśle, jest 
jeszcze bez pracy około 50 tysięcy, resz
ta bezrobotnych, to handlarze, rzemieśl
nicy i ludzie bez zawodu.

W ciągu miesiąca uruchomiona będzie 
cała stara fabryka Geyerowska, obecnie 
u Geyera pracuje już tysiąc robotników,, 
a  wkrótce pracować będzie drugie tyle. 
Dyrekcja firmy Geyera zakupiła w Ame
ryce 8 tysięcy bel bawełny, z tej ilości 
już 4 tysiące wysłano i jest w drodze. 
Firma ta może pracować w pełnej pro
dukcji przedwojennej.

Przystąpiono też do remontu i uru
chom, iemia fabryki Biedermana przy ul. 
Kilińskiego 3. oraz stołarowa przy ul. 
Bżgowskiej 10. Uruchomiono; dalej fa
bryki1: Hofricntera, C. Bisenbrauna, Rs- 
gireza, przędzalnia, fabrykę Ossera i kit
ka pomniejszych.

jednakże fabryki, te są tak zdewastowane 
przez niemców. iż remont jest trudny i
potrwa długo.

Niektóre z fabryk pomniejszych pracu
ją już na dwie. zmiany.

Fabryka Geyera utrzymała już suro
wiec ponad ustalone maksimum 30 pro
cent przedwojennej produkcji. Komisja 
pracy w polskich związkach zawodowych 
opracowywuje cennik płacy dia robotni
ków, zatrudnionych w wykończa!niach 
oraz zajęta jest wypracowaniem regula
minu wewnętrznego w fabrykach, który
by obowiązywał do chwili ewentualnego 
wprowadzenia rządowego obowiązują
cego ustawodawstwa fabrycznego.

W  związku z częściowem uruchomie
niem przemysłu łódzkiego, rozpoczęła się 
już gorączkowa praca w subekspozytu- 
racii przemysłowych pozostających w 
mniej lub więcej luźnym związku z sa
mem przemysłem.

Można śmiało rzec gdyby nie brak wę
gla, ta w listopadzie Łódź mogłaby być 
prawie w normalnym ruchu.

Tylekrotnie już podkreśl

. .  . . . ----------- K o m is j e  r o b o tn ic z e  p o ls k ic h  z w ią z k ó w
dziej inteligentnych, dzielnych i obywa- zawodowych z ul. Głównej 31 pertrak- 
telskich. Klasa ziemiańska musi wyjść z tują z 5 fabrykantami wyrobów wełnta-
zaczarowanego koła swej martwiejącej 

“odrębności; musi w ejść w  porozumienie 
z najtęższymi przedstawicielami naszego 
mieszczaństwa, odetchnąć świeżym po
wietrzem, odrodzić się duchowo i społe
cznie, dogonić świat, który naprzód po
szedł".

„L i b e r u m V e t o" w artykule „Nie
bezpieczeństwo wewnętrzne" twierdzi: 

„Państwo nieodzownie potrzebuje pra

nych. czynnych dla wojska, w sprawie 
w aru n k ó w  płacy, żądając zrównania z 
warunkami płacy, jakie otrzymano w 
tkalniach zarobnych. Fabryki te są na
stępujący: Barańskiego, Grohmana,Woj 
dysławskiego, Wienera, Kmdermana, Le 
onarda, oraz fabrykantów wełny czesan
kowej. Des,surm on ta, Motte i, Meiilas- 
soux. oraz AMarta i Rousseau, t. zwane 
popularne „stara" i „nowa francuzów"

_ w ,.Ku-
rj-erze" konieczność, uruchomienia prze
mysłu w Częstochowie. Dziś podając tak 
pomyślne wieści z polskiego Mancheste
ru, wyrażamy nadzieję, że wszyscy od 
kogo to zależy dołożą starań, by robotn> 
cy częstochowscy znaleźli pracę u sw'vch 
dawnych warsztatów.

Z  DNIA

„P ark  S ta sz ica " .
Pogwarem szumi ogród stary 
i róże  wonie sieją wkoto, — 
ktoś śpiewa, brzęczy  dźwięk gitary... 
Hej! Jakżesz  w parku dziś Wesoło.

W  aleji cichej ua ław eczce ,  
pan Kazio coś  tam z wielką Weną 
prawi do uszka swej dziew eczce:
„Ach. Panno Reno... Panno R e n o . .

Miłuję C ieb ie  sercem calem,  
boś ślońcem mego życia zlotem, — 
Twe oczy  moim ideałem,
T w e usta moich śnień przedmiotem.

A ona na to; Bardzo ładnie, 
lecz  Tyś żołnierzem, los się zmieni 
i gd z ieś  wyjechać Ci wypadnie  

A czy się ze mną Pan... ożeni? ’

Z. O,
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Poleca ze składu: Sm ar do w o z ó w — Olej gazowy do m o to ró w  (ropa) Oleje m aszyn o w e  i c y l in d ro w e -  W ase -  
hnę—Asfalt -  Azbest w  a rk u sz ach —Smołę d a c h o w ą -  Papę—Gwoździe—Żelazo hand low e -  
Belki żelazne -B la c h ę  d a c h o w ą  cza rną  i pocynkow a n ą - S t a l  a m e ry k a ń sk ą —W iad e rk a  po-  
c y n k o w a n e — G ra b ie -  W i d ł y -  Szpadle—Łopaty Kilofy i t. p.

Biuro t ech n iczn e
„ P R O M I E Ń 4

II Aleja 30 telefon 24 ._________

W ykonywa instalacje oświetlenia elektrycznego, przenoszenia siły  i przyłącze
nia do sieci miejskiej. Posiada na składzie: żyrandole, lampy biurowe, stołowe, 
buduarowe, wszelkie artykuły elektrotechniczne, motory, dynamomaszyny, 

pasy i smary. Smary sprzedaje się począwszy od funta.

w w r  a miejscowych urzędów zawiadamia ogół,I  I  l \  I l \  A  iż p. X „powrócił z urlopu i x wstąpił w
ł V  w  1 * pełnienie obowiązków służbowych.1*

L'tośei nad mową ojczystą.P rz y ja z d  p ny Anny Halle- 
r *»»ny.

W sobotę, dnia 13 września, o godz. 
* 'ej rano zjaździe do Częstochowy p-na 
■^nna Hallerówna z siostrą, jakotaż ze 
»Zwiąt jtiem dziewcząt 1 chłopców w iej
skich11. W tymże dniu wygłosi p-na Hal- 
ł ówna odczyt u Hallerczyków.

Częstochowa w dniu 8 września.
Zaroiło s it p ia s to  tysiącem oarwnych 

ubiorów, przeprzeliiczone tłum y obiegły 
Jasną G órę i zapełniły plantacje, jako-- 
tez przyległe ulice. Z Mazowsza,, Kujaw, 
Śląska. M ałopolski, P rus i wielu innych 
dz.ełniic Pols,U. najniespodziewaniej na
płynęły na dzień 8 września tłum y pie lr 
grzymów. m im o tak utrudnionej w obe
cnych czasach komunikacji.

Patrzyło* się na te rozm odlone masy, 
które w skupieniu słały  do stóp N ajjaś
niejszej Matki Najświętszej, dziękczynie
nia za ocalenie Ojczyzny i przywrócenie 
jej życia. W idziało się w każdej twarzy 
niezwyciężoną wiarę, że Królowa Koro
ny Polskiej nad nam i czuwa t zachwiać 
nam się nie da. — Kędy było* okiem rzu
cić, — jak w ały klasztorne d ługie i sze
rokie, wszędy barw ił się lud. Do kaplicy

wnętrza kościelnego nie było  się mo
żna dostać.

Częstochow a znowu odżyła, wróciły 
czasy jej św istu  iści i pow rotnie stała  się 
ona  ołtarzem  wiary i krym cą otuchy dla 
całej Polski.

W poniedziałek wieczorem • zaczęły 
zwolna ptelgrzymk; w racać do swych 
m iast i wnosek, zasilone nową siłą do 
pracy zbożnej.

Co myśli lud n isz  i jak i..n i uczuciami 
jest ożywiony świadczą najlepiej uchwa
li- tegoż ludu na olbrzym n wiecu u stóp 
klasztoru przyjęte i umieszczone w dzi
siaj szy m j.K nrjerze‘'.

N asze informacja*
Zdając sobie doskonale spraw ę z o- 

bowiązku szybkiego inform ow ania czy
telników naszych o wszelkich wydarze
niach. czynimy starania, iżby „K urjer1" 
przynosił jedynie najświeższe w iadom o
ści.'O  tern. że zabiegi nasze nie pozosta
ją bez rezultatu, niechaj zaświadczy po
niższe zestawienie:

A więc w iadom ość o tajemniczym za
m achu na ludność polską w Ameryce 
"K urjer C zęst." zamieścił już. w dntu  -2 
^ ’rześnia, podczas, gdy o tym doniosłego 
znaczenia w ypadku milczy jeszcze i do
tychczas Polska Ag. Tek, a  tak ruchliwy 
i.K urjer 111. C odz."  podał ją ni mniej 
n i więcej tylko o 5 d n i później od nas,, 
a  mianowicie w dniu  8 w rześnia. A da
lej depeszę o odnalezieniu zw łok Roma- 
nowych. którą zamieściliśmy w numerźb 
z  dn . 1 w rześn ia p rzesłała  P. A T  swym 
abonentom  dopiero  6 września!

D ział i p o  to w y  „ K u rj e ra* 1.
Pragnae obudzć wśród młodzieży na

szej zamiłowanie do 'portów różnego ro
dzaju, które tak hartują ducha i ciało, o 
twieramy w piśmie naszem dział sporto
wy, którego kierownictwo obejmuje ppor. 
Zbigniew Orwicz, sportsmen lwowski.

U rzędy  p o lsk ie  * ję* y k  r o 
dzim y.

Zwracaliśmy już kilkakrotnie uwagę 
D» f«kt, że wielu urzędników naszych in
stytucji państwowych nie włada naj upeł 
niej' językiem polskim.

Ludzie ęj pisząc listy w imieoiu na
szych instytucji państwowych, kompromi
tują Je, niestety zbyt c z ę s t o .  \ Świadczy o
tero nadesłana wczoraj do Redakcji „Kil- 
fcuvPierszowa notatka, w której jeden z

U ro c z y s to ś ć  Straży  Ognio 
w o j w N o w o rad o m sk u .

Na uroczystość Straży Ogniowej w  
Nowo-Radomsku, która odbyła się w n ie .  
dzielę, wyjechali z Częstochowy o godz.
5  ej rano własnym automobilem przed
stawiciele Straży Ogniowej major Kid.ich 
naczelnicy Serednicki, Kohn, Lewandow
ski i Plebanek oraz kilku (oporników. Re 

prezentanei naszej Straży byli w Radom
sku bardzo gościnnie przyjmowani i ser
decznie żegnani, a wrócili do Częstocho
wy w poniedziałek wieczorem.

O so b is te .
Lekarz powiatn częstochowskiego dr. 

Ryszard Wołowski w dniu 7 Września  
r,b. powrócił z urlopu i rozpoczął peł
nienie obowiązków służbowych.

K o n fe ren c ja  P o lity c z n a  p o 
s ł a  S u ligow sk iego .

Dziś, we środę, dnia 10 września od
będzie się w sali Stow. Rzera. Przem. —  
Aleja I nr. 9 konferencja polityczna po
sła ziemi częstochowskiej Adolfa Snligow  
skiego. Początek o godz. 6.30 wieczorem 
Wejście 1 mk. 1 dla członków Klubo 
Mieszczańskiego 50 f.

Z aślub iny .
W  dniu 6 września o godz. 6 pop. w 

kościele św. Rodziny pobłogosławiony z o 
stał związek małżeński pa a Bolesława 
Kuleszy, re fe re n ta  wydziału spraw oso
bistych Inspektoratu Rucha P. K. P. z 
panią Janiną Kosiarską, córką naczelnika 
Depot w Częstochowie.

Miejscowi pracownicy służby Ruchu 
wystąpili ze sztandarem kolejowym i 
składali nowożeńcom serdeczne życzenia. 
Chór pod batutą p. E. Mąkoszy wykonał 
P'bnia religijne, a solo na skrzypcach
S r a ł  d. W ł a d y s ł a w  Borg.

„Szczęść Boże", młodej parze.

M u rzy n  o f ic e re m .
W poniedziałek nkazał się na ulicach 

miasta francuski ofirer murzyn. Wzbu
dził on sensację wśród gaw ied z i , . która 
towarzyszyła mu w jego spacerach po  
mieści a.

O k rad zen ie  w e te ra n a .
W poniedziałek wieczorem skradziono 

na dworcu kolejowym 54 rok. weterano
wi z 63-go roku Szczepanowi Głowackie
mu, który w strasznem znalazł się poło
żeniu, gdyż pozostał bez grosza.

A re s z to w a n ie  p a s k a rz a .
Dowiadujemy się, że właściciel skle

pu w ę d l i D i a r r . i  obecnie w Piotkowie, a 
znany również i Częstochowie, Jan Bar- 
tenbach na zarządzenie sędziego ś ledcze
go w Piotrkowie został aresztowany 1 o- 
sadzony w areszcie.

Przed aresztowaniem, B. prowndzane 
po mieście z wielkim napisem na ple
cach jego, głoszącym: „Oto, jak wygląda 
paskarz**.

OFIARY
(złożono w redakcji „Kurjera Często

chowskiego).
Na pom oc d la  ś lą z a k ó w .

Leon Jemsz mk. 50.
A. ' L. K'*nier*wskie mk. 100.

N a ręce p. Hallerów-ny następujące o- 
soby złożyły na pom oc d la  ślązaków  su
m y poniższe, które w płacono w  R dakcji 
■ •Kurjera C zęstoch .":

Józef K arnow sk i z Kaliskiego m k. 50, 
Chmielewska z M ińska rb . 30. Podolska 
z Kielc m k. 10, Jelonek kor. 10, Sladkow- 
teka z Kielc kor. 20. W . U rban iak  z Bo
row a rb. 1, C ałusińska mk. 2. Personow - 
ski mk. 5. Broi m k. 5, M istowa mk. 2.

Zarząd Warszawskiego Towarzystwa Przemysłowego
w myśl §  §  39 i 41 ustawy podaje do wiadomości p.p. akojom-iuszy, że w dniu Ł0 
wrześni 1919 r. o g o d / .  1-ej po południu w lokalu Towarzystwa w Warszawie, 
Nowy Ś  vmt 26 odbędde s ę ogólne zwyczajne zebra-iie akajonarjmzy.

Porządek dzi-nuy zapo*iad«;
1) sprawdzeni* i zatwierdzenie sprawozdan a i bilansu za ubiegły 

mk I9 l9
2) W ybór dyrektora i kandydata na miejscu następujących w myśi 

§  18 ustawy.

Życie spo r tow e  
w Częstochowie.

Match piłki nożnej.

M iłośnicy sportu  mieli w ubiegłą nie
dzielę sym patyczną rozrywkę. Stanęły 
m ianowicie przeciw sobie dwie drużyny, 
które n as  z wielu w zględów  żywo inte
resują. a więc: Pociąg pancerny ,,Lis- 
K ula" (P. P. 3.) i ,,K om binow ana czę
stochow ska d ru ży n a  studencka".

Pancernicy po- ostatn iej kięsce zabrali 
się żyw o do  pracy i wykazali teraz nie
spodziew any postęp. W grze ich wyczuć 
było  m ożna zgranie się wzajemne, ob
m yślane kom binacje i technikę. Do po
prawnej całości brakow ało tylko lewo- 
skrzydłow ego i lewego łącznika. W iado
m o mi jednak, że graczy wymienionych 
d rużyna  posiada, Jecz ci przed samym 
m atchem  wyjechali, — zastąpiono ich 
więc rezerwowymi, którzy nie byli nale
życie zgrani.

Studenci też nie pozostali w tyle. Po
szczególne stanow iska obsadzone były  
pierw szorzędnym i graczami. specjalnie 
zaś obrona. — nie dofWsał tylko napad, 
gdyż zbyt imało* był on  ze sobą zgrany.
I tem u tylko należy przypisać klęskę, 
jaką ponieśli. P rzy sum ień nem jednak 
ćwiczeniu się, m ogą studenci stać się 
groźnym i przeciwnikami nawet poważ
nych drużyn.

G ra  rozpoczęła się punktualnie o za
powiedzianej godz. 4.30 pop. — i odira- 
zu przeniosła się pod bram kę studentów , 
w  której też po czterech m inutach u- 
grzązł pierwszy goal strzelony przez 
kapr. Frankowskiego. Żądni odwetu 
przystępu ją studenci do kontr-ataku, u- 
porczywie walczą o w yrów nanie się i 
o to  w dw udziestej m inucie oddają  pan
cernikom bram kę przez p. Markiewicza 
(senr.) G ra  chwilowo potęguje się je
szcze. piłka przenosi się z jednej strony 
na d rugą , wreszcie ataki s łabną, tem po 
wolnie je i m iało się wrażenie, że się g ra
cze już przeforsowali. O statecznie strze
lają jeszcze pancernicy dwie bramki. — 
w 33-cisj m inucie przez podch. Rybickie
g o  i 39-tej przez kapr. K- Sienkiewicza 
z b ardzo  ładnie posłanego rzutu karne
go- N a tam po trzech kw adransach koń
czy się pierwsza po łow a nieco m oże o- 
sp a ła  i bez ciekawszych m om entów .

Po zm ianie stanowisk i krótkim odpo
czynku następuje d ru g a  połow a, która 
trw ała  55 m inut, gdyż sędzia dphezył 
czas stracony na podaw anie piłki z au
tów. Teraz pokazali pancernicy co u- 
mieją, a  studenci ograniczyli się tylko 
d o  obrony . Przyznać też, trzeba, że bro
nili się bajecznie. Ich backi i pom oc pra 
cow ały niezm ordowanie. N astępuje sześć 
kolejno zdobytych przez pancerników  
bramek, które strzelili w  m inucie 4- tej 
kapr. Frankowski. 9-tej i 17-tej ppor. O 
rzelsk:. 25-tej kpr. Frankow ski z podania 
p p o rF i t ip n p e g o  i wreszcie w minucie 
51-tej i 55-tej ppor. Orzelski.

Tem po gry  prow adzone było bajecznie 
i potęgow ało się z każdą m inutą. Stu
denci kilka razy próbow ali jeszcze ata
kować. lecz piłkę schwycił zawsze wy
śm ienity bram karz pancerny W ituszyń-

sld, który też zasłużone zbierał brawa.
Stosunek rzutów  wolnych i ofsidów 

był mniej więcej w  obu  drużynach rów 
ny. Po stronie studentów  rzutów  róż
nych by ło  ośm, u pancerników  żaden. O  
t(odz. b.25 pop. skończył się m atch zwy- 
cięztwem Pepetrójki w' stosunku 9 : 1 .

Sędziował ze znajom ością rzeczy, bar
dzo sum iennie, żywo i bez odcienia naj
m niejszej stronniczości por. Iwaszko z 
7-go P. A. P. Pancernicy wystąpili vr 
nowych kostjurnach, na piersiach swych 
m ając tarcza o  barwach rodzinnego m ia
s ta  Lwowa, którego dobrej sław y bronili. 
Zaw odom  p rz y g lą d a ła  się liczna, a dp- 
borow a publiczność, która m iłą  m iała 
rozrywkę i sym patyczne w yniosła z bo
iska wrażenie.

Sądzę, że kult sportu  rozwijać się bę
dzie i nada! w Częstochowie, a studenci 
wezwą nied ługo  pancerników  do rew an
żu.

Z b i g n i e w  O r w  icz .* *

O S T R Z E Ż E N I E .

Ostrzega się przed nabyciem lob przy
jęciem tzter ch weksli in blanko, podpi
sanych przez „Sr. Hamburg*1 lub ,,St. 
Hamburg i Marja Hamburg1* gdyż tako
we zostały mi skradzione lub zostały prze
żeranie zagubione.

Stosowne ostrzeżenie a wystawców  
i weksle te są nieważne.

P o lecam  k a ż d ą  i lo ś ć
 ziemniaków----

tylko wagonami, centnar 12 mk, 
A d a m s k i  P o z n a ń .  N o w a  O g r o d o w a  5

K o o p e ra ty w a  R o b o tn icza  
„W y zw o len ie1*

Poszukuje na klub dla swych człon
ków lokalu składającego się z dużej sali 
na odczyty wykłady i tm. p. a także 
kilka przyległy h pokoi.

Oferty do Zarządu Wieluńska 8.

Komitet Organizacyjny Kooperatywy 
Robotniczej „Wyzwolenie** podaje swym 
członkom do wiadomości, te prowadzenie 
spraw bieżących Stowarzyszenia z powo
du wyjazdu dotychczasowego kierownika 
p. L.sŻebrowskit-jjo przechodzi na p. p. 
Jana Białka i Marjana K«źmierczaka z 
Rakowa.

Za sprawy t*goż komitetu p. Zebro- 
wiki jest nadal tdpowiedzialnym i bę
dzie przyjeżdżał na posiedzenia Komitetu 
Organizacyjnego, az do czasu wybora 
Zarządu na Ogólnym Zebraniu, jztóre  
odbędzie Bię w najbuźsz-i przyszłości. 

Zarrąd J. BIAŁEK,
A. DOMAŃSKI.

S. PY oZIK .

M agazyn mód p. t.

„R  E N A“
ul. Kościuszki U  (róg Alei II) 

poleca  r a  sezon  zimowy  
modele wiedeńskie i w rszawakie  

w dużym, wybo ze.
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TEATR
„ P A R Y S K I ”

ulica Panny Marji  Nr,  19.

P ro g ra m  od poniedz. 8 • do p ią tk u  
i2 w rześn ia

Muzyka; O k te t  A r ty s ty czn y  pod 
dyrekcją  pana

Jeoego Bursika
a. dy rekvora  o rk  w  Zakopanem . 

Dla dzieci i m łodz ieży  wzbronione.

8 1 4 1 )  M A T E K
Dram at amerykański w 6-ciu wielkich częściach.

Anons: W k ró tc e  d em o n s tro w an y  będzie wielkie a rcy d z ie ło  filmowe p. t.

KARNElfALET&A w y k o n an y  przez  s ły n n ą  w y tw ó rn ię  w ło sk ą  
.,Cines ‘ z w szechśw iatow ą s ła w ą  p rem jo w a n ą

p  ęknośc ią  a " “ L id ą  Borelli  w roli głównej.

w m  Im m  I,| ^ ą p j p ^ p g m a — w f ^ p — w i i j P M i — 1 '  ~ . i j&  li.figW ggM M M —  r . • ? w r^ rn ss im zokn a a e a w r^  : g — B r o . « ■ — e a — a i

Komitet organizacyjny i-go polskiego T=wa akcyjnego
d l a

PORTO i Elf SPORTU
z  kapitałem  zakładow ym  2 5 ,0 0 0 ,0 0 0  m arek

w WARSZAWIE ul. Królewska 30c. telefon 19-90,
tworzy na całe Państwo Polskie C e n t r a le ,  która będzie dostarczać: produkty

Czionkami-akejonarjuszami T-wa mogą być: kupcy, przemysłowcy, fabrykanci, 
łcoperatywy, stowarzyszenia spożywcze i osoby prywatne.

Centrala dzieli się na specjalne działy, które będą obejmować:
I. HANDLOWY—artvkuly spożywcze, towary kolonjalne i t. p.
II. ROLNICZY —nawozy sztuczne, nasiona, narzędzia, maszyny i t. p.
III. GÓRNICZY hutn iczy  i m e ta lu rg ic z y — surowce, materjały, przyrządy,

maszyny i t. p.
1Y. TECHNICZNY—smarf, instrumenty, pizyrządy, maszyny i t. p.
Y. W Ł Ó K N IST Y —surowce, przędzę, inaterjały wyroby i t. p.

VI. DOSTAW p a ń s tw o w y c h —różnego rodzaju dostawy dla intendentury, dróg 
żelaznych, robót publicznych, urzędów i t. p.

VII. EXPORTOW Y —drzewo budowlane, produkta drzewne i węglowe, wełna 
drzewna, dykta, ferniery. len skóry, nasiona leśne i t. p.
Dalsze działy będą  tw o rz o n e  w  m ia rę  żądań udz ia łow ców .
K ażdy dział będzie zarządzony  przez  d y r e k t o r a  s p e c j a l i s t ę .
Zapraszając k u p có w -p rzem y s ło w có w , fab rykan tów  k o o p e ra ty w y  i 

s tow arzyszen ia  spożyw cze do p rzy jęcia  ud z ia łu  w tem T wie, t. j. do
II— — — — — i— lii i— MMI II imiFiimii inii

surowce, towary i t. d. dając pierwszeństwo swoim czlonkom-akcjonarjuszom.
podpisania się na pewną ilość akcji, zaznaczamy, że udziałowcy będą osiągać na
stępujące korzyści:

1) KREDYT, 2) to w a r  tańszy, 3) u dz ia ł  w  zyskach . 4) p rzy ro s t  w 
w a r to śc i  akcji i 5) p ie rw szeńs tw o p rzy  nowej subsk rypc ji  na  a k c je .

K a p ita liśc i  z a g r a n i c z n i  z a o f ia r o w a l i  d o  t e g o  p r z e d s i ę b i o r s t w a

15 m iljonów  m a re k .
Reprezentanci Towarzystwa

DOM ROLNICZO-HANDLOWY BOROŃ i ZABŁOCKI
w Częstochowie II-ga Aleja Nr- 23 Telefon 215.

U d z ie la ją  wsze lk ich  in fo rm ac ji .
W y s y ła j ą  p r o s p e k ty  o organizacji  T -w a .
Przyjmują zapisy na członków-akcjonarjuszy.

Dom
Rolniczo * Handlowy Boroń i Zabłocki

w C zęstochow ie  II A leja 23 te le fo n  AA 215

I

Dostarcza w ładunkach wagonowych: MarC..ew, ziem ni kapust i drzewo oPał,.we. 

Dostarcza bezpośrednto z zagranicy: O yginalne śledzie holenderskich w beczkach, sardynki portugalskie w oliwie, kakao  angiMskie, śledzie łoso- 
siuwe, pieprz biały i czarny, herbate, szmalec amerykański wieprzowy, słoninę amerykańską, margarynę 

czekoladę,  ry ż ,  mleko skondensowane, spiry tus drzewny d o  palenia.

N atychm iastow a d o s t a w a  samochodów ciężarowych.
,.VTs&v\>, s

SIŁA i ŚWIATŁOT o w a r z y s t w o  
— naftow e

(Towarzystwo francuskie).

R a f i n e r j a  n a f t y  w L i m a i o w e j
Największa fabryita olejów minera lnych w Polsce,  
urządzona według najnowszych wymagań techniki.

Tereny naftowe w Borysławiu, Krośnie
T u s t a n o w i c a c h ,  M l r a ź w i c y  i P o p i e l c a c h .

S przedaż  wszelkich produktów  naftowych, jako to:
Benzyna rektyfikowana, nafta , olej gazow y do m o to ró w  D e s l a . 
Oleje sm arow e  dla p rz e m y s łu  w łó k n  stego, do m aszyn  a u to m o 
bilów i w agonów  kolejow ych cylindrów, m aszyn parow ych, oleje 
do k o m p rese ró w  i t r a n s fo rm a to ró w ,  s m a r  do wozów, parafina,

ś w i e c e ,  a s f a l t  e t c .

—  —  Poszukuje  «|ę pośredników do sprzedaży  na  K o n g r e s ó w k ę  I Poznańskie. —  —

H»“diow„ ć  fl z i s  i  a w  K y i s k i
Częstochowa — Aleja 11 20, składy — Krakowska 40. Te'efony; biura 188, składów 167 

W y ł ą c z n i e  p r z e d s t a w i c i e l s t w o  F a b r y k a  l i n  d r u c i a n y c h ,  d r u t u  
A. D e ic h s e l  w  S o s n o w c u .

Z d

a  k  t  a  r I
Szkoła Tańców bal. Teatr. War

i Stefan Pu rski £
|  cho roby  skórne  i w eneryczne  ■
|  przyjmuje od 8 —11 r .  i od 3— 7 Wiecz jj
5  Częstochowa ul. K i l i ń s k i e g o  M  S |

(Piękna) 1 piętro ■

&Nfn»M.BS8 ■■ ■ » ■ ■ ■

i  ‘

L * .
A D R E S  BIURA DYREKCJI: W arszawa, Bielańska 18, Tel. nr. 305.60.

2 l U.R- l  SPR Z E D  ŻY.- W arszaw a , Leszno 4#, Tel. nr. t05.C8. 
DLA TELEG R AM Ó W  Limanaft, Warszawa.

Doktór medycyny
Edwin P e t r y k a t

b .  lekarz kliniki Prat. L essors  
Choroby skórne I w eneryczne

Przyjm uje od 9  l l  i ed 3 — 7  godz. w iecz .
w  niedzielę i św ię ta  od 9—12 godz,

dl. Gen. Bąbrew sklego ( S z k o ln a )  6 1 p ię t ro

  b. Art.
  W arszawek.

Przyjmuje zapisy cbdz. 10—i2 r .  i od 3—» w., 
w lok, Stow. Aleja 9, Lekcje wykładowe 
wtorki, piątki, pr ktyczne czwartki, niedziele 
1 święta. Początek 7 wiecz. Udzielam specjalne
lekcje w zakładach naukowych. ______

oponę do roweru  /.gfaszać się 
KościuszkMl^^^^Otrtjbelc^^^^

f l f l z t i l t L l i n u 1 1  jedyną  pastą do 
I K S * I  Jy czyszczenia i u-

trwa'enia obuwia nagrodzoną medalem na wy
stawi r c ęstocnowski Główna sprzedaż we fir- 
mle ZarusKi, C h a  izyń-^ki 1 S-ka JA&n>dowa n .

Potrzeb ł t S l  de Magazynu Mól
..Rena'* ul Kościuszki N» 1L
CTh —  —  — żonaty z dtugoletn.ą
ą J t J P C l C I * 1 *!!*  prsktyką i dobremi 
świadectwami poszukuje posady od 1 paździer
nika. Oferty No oradomsk Zakłady Ogrodn - 
cze Gietra. Fl g ncisze< Węrczyński.

poleca specjalny skład 
y  wy rot ó-* nO żowniezych

Aleja 35

R - r a k i - r  ' W \(I hwck A  am  Paciorkowski

U G o i to  w Drukarn< „Uuzłałuwwr*


